





muteró 
swojego 
więcej niź 
sto korzy 

GEM. DIE 
użytkownik 
sktop jest 





np. NeoDesk, GEMINI lub 
KAOSDESK. Właśnie ten 
ostatni chciałem dziś przybliżyć 
czytelnikom. 


KAOSDESK jest progra- 
mem Public Domain. W pełnej 
wersji na dyskietce znajdują Się 
cztery programy: rezydeniny 
shell manager, główny program 
oraz dwa programy do edycji 
i tworzenia ikon. KAOSDESK 
jest podobny do standardowego 
GEM deskiopu lecz 
zawiera kilka dodatko- 
wych funkcji normał- 
nie dostępnych 
dopiero w maszynach 
z nowszym systemem 
operacyjnym typu Me- 
ga STe. Struktura roz- 
wijanych menu jest 
taka sama jak w nor- 
malnym  deskiopie, 


funkcje dostępu do dysku jak 
i GEMowe funkcje wyświetlania 
ekranu są znacznie szybsze. 
KAOSDESK działa we wszy- 
stkich trzech rozdzielczościach, 
na komputerach z pamięcią od 








W  nasiępnej grupie 
opcji FILES, oprócz 
znanych już nam opcji 
OPEN, DELETE, 
NEW FOLDER, CLO- 
SE WINDOW, które 
zasadniczo są takie same 
jak w standardowym de- 
sktopie, widzimy dwie 
nowe: SELECT ALL 
i COPY DISK. Pierwsza 
z nich służy do wybrania 
wszystkich ikon w akiu- 
alnie wybranym oknie (Jest to 







pomocne przy kopiowaniu, usu- 
waniu i przenoszeniu plików). 
COPY DISK jest wbudowanym 
w desktop programem kopiują- 
cym, przy pomocy którego mo- 
żemy skopiować każdą 
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ku możliwy jest dostęp do atry- 
butów pliku, zmiana pli- 
ku na systemowy, ukry- 
cie pliku lub zamiana na 
plik tyko do odczytu. 
Daje nam to możliwość 
np. zabezpieczenia da- 
nych przed przypadko- 
wym skasowaniem. 
W opcji Show info uży- 








tej na katalogu mamy 
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możliwość zmiany nazwy katalo- 

gu, oraz zobaczenia plików 

ukrytych zawartych w wybranym 

katalogu. Opcja FORMAT jest 

rozbudowanym programem for- 

matującym, za pomocą którego 
Owikań 










ania jak 
ów, co po- 
ie pojemno- 









by wyświetlanych kolumn, co 
pozwala na ukazanie 
jednocześnie na ekra- 
nie (w trybie mono- 
chromatycznym) 

około 80 plików. 
Użytkownik może ież 
ustawić sobie czy chce 
aby przy nazwie pliku 
były wyświetlane taki 
dane jak wielkość, da- 
ta i czas zapisu pliku. 
Następną grupą opcji 
jest SORT. Są to 
opcje służące do szeregowania 
plików w otwartym oknie we- 
dług nazwy, daty, wielkości lub 
czasu zapisu. W tej grupie no- 
wością jest opcja SET MASK, 
która pozwała na wyświetlenie 
w oknie tylko danego rodzaju 
plików np. gdy ustawimy *.DOC 
w oknie będą wyświetlone tylko 
pliki tekstowe w formacie 
WORDPLUSA. Oxcja ta po- 





mocna jest też posiadaczom 
twardych dysków do odszukania 
konkretnego pliku w rozbudo- 
wanym układzie katalogów. 


Ostatnią grupą jest OP- 
TIONS, możemy tutaj ustawić 
wszelkie parametry potrzebne 
przy pracy z KAOSDESKIEM. 
Opcje INSTALL DRIVE I IN- 
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STALL APPLICATION są 
bardziej przyjemnie rozwiązane 
niż w standardzie "fabrycznym". 
PROGRAM i CHANGE EN- 
VIROMENT służą do ustawie- 
nia programu drukarki, 
parametrów głównego progra- 
mu. W KAOSDESKU wszy- 
stkie opcje ze Ściąganego menu 
możemy uruchomić za pomocą 
myszki łub przy pomocy kławia- 
tury, np. aby w otwartym oknie 
zmienić sposób wyświetlania pli- 
k*óv z tekstu na ikony wystarczy 
tylko nacisnąć kombinacje kla- 
wiszy Alternate i B. 


Dodatkowym ułatwieniem 
jest możliwość przeniesienia 
ikony programu z okna na de- 
sktop i po zapisaniu konfiguracji 
desktopu opcją SAVE DE- 
SKTOP możemy ten program 
uruchamiać przez kliknięcie na 
jego ikonie na ekranie bez 
otwierania onka i wyszukiwania 
danego 
programu 
wśród  in- 
nych _pli- 
ków. 
KAOSD 
ESK posia- 
da też 
w stosunku 
do  stand- 
ardowego 
desktopu 
bardziej 
rozbudow 
any edytor plików te- 
kstowych. Po wczytaniu 
pliku tekstowego przez 
dwukrotne kliknięcie na 
nim myszą możemy 
przeglądać tekst linijka 
po linijce, co pół ekranu 
lub co cały ekran oraz 
4096 bitów w przód 
i w tył Teksty można 
drukować . przenosząc 
ikonę pliku na ikonę 
drukarki. Dodatkowym progra- 
mem KAOSDESKU jest Icon 
editor. Za jego pomocą każdy 
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użytkownik w prosty sposób 
może według własnego uznania 
stworzyć ikony programów i pli- 
ków, które po skompilowaniu 
programem _MKICONS.TOS 
mogą być używane w deskto- 
pie. Ciekawostką jest animowa- 
nie ikony podczas otwierania 
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katalogu. Gdy mamy otwarte 
okno w górnej części wyświetla- 
na jest informacja o ilości baj- 
tów jaką zajmują wybrane pliki, 





gdy skierujemy kursor na dolną 
część okna i klikniemy myszą 
otrzymamy informacje o iłości 
wolnego miejsca na dyskietce 
w wybranej stacji dysków lub 
partycji twardego dysku. 


Reasumując  KAOSDESK 
zajmuje mało pamię- 
ci, jest szybszy, bar- 
dziej przyjazny dła 
użytkownika, oferuje 
więcej funkcji niż 
standardowy desktop. 
"Czy to możliwe 
aby desktop był jesz- 
cze lepszy ? Pamiętaj 
jeżeli raz spróbujesz 
go używać będziesz 
używać go zawsze. 


KAOSDESK - desktop ze 
skrzydełkami. 


Dziękuje Ci KAOSDESK." 





MACIEJ 
ZURAWSKI 





Brud jest wśród'nas 
jeśli ktoś w to wątp 


wnętrza swojego 
zwłaszcza jeśli jest jeg 


ważne sprawy dotyczące eksplo- 
atacji urządzeń elektronicznych 


będących wytworami wysoko za- 
awansowanej technologii. 


Przyzwyczailiśmy się już do 


swojego komputera - płaskie to- 
to, szare, przyjemne w dotyku. 
Czasem w miarę użytkowania 
zmieniające barwę na brunatno- 


dzeń zewnętrznych można sto- 
sunkowo łatwo rozprawić się 
z nimi za pomocą wilgotnej 
szmatki z odrobiną łagodnego 
środka czyszczącego, to znacz- 


nie gorzej jest z brudem wnika- 
jącym do wnętrza komputera. 
Chociaż projektanci sprzętu tak 




















wyposażeniem stołu barowego, 
a wszelkie okruchy dostające się 
w pierwszej kolejności przez 
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szczeliny kławiatury na pewno 
rozpoczną swoją niszczycielską 
działalność. Nie mówiąc już 
o tym, że każda wilgoć w nad- 
miarze jest dla sprzętu elektro- 
nicznego zabójcza. 
W przypadku załania kompute- 
ra płynem, nałeży natychmiast 
go wyłączyć i wysuszyć (chyba, 
że jest już za późno...). Jeśli już 
nie możemy się powstrzymać - 
to konsumujmy w pewnej bez- 
piecznej odłegłości. 


lawiaturą, ani 
inać paznokci, 
które mogą potem powodować 
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MACIEJ 
ŻURAWSKI 


Ramdyski 





Wśród programów narzę- 
dziowych jest pewna grupa, bez 
której jakiekolwiek operacje 
z plikami dyskowymi w systemie 
wyposażonymi tylko w jeden na- 
pęd dysków są niemożliwe. To 
ramdyski. Proste programy słu- 
żące tylko jednemu - stworzeniu 
dodatkowego dysku logicznego 
w pamięci komputera. Praktycz- 
nie dysk taki w żaden sposób nie 
różni się od zwykłego - może 
tylko inną pojemnością (a i to 
nie zawsze) i znacznie większą 
prędkością zapisu danych. Z po- 
mocą takiej "stacji dysków" 
można już bez problemów prze- 
nosić pliki z jednej dyskietki na 
inną. Ktoś może powie: no tak, 
przecież można używać normal- 
nego programu kopiującego, 
który szybciej "załatwi" całą 
sprawę. To może prawda, ale 
w przypadku dyskietek zapeł- 
nionych w 100%, a co zrobić, je- 
śli musimy skopiować np. trzy 
pliki zawierające nasz dorobek 
twórczy? Wtedy instalujemy ja- 
kiś ramdysk, i dalej z jego po- 
mocą już łatwo możemy 
poradzić sobie z najczęstszą 
operacją, jaką jest kopiowanie 
plików. Oprócz tego można uży- 
wać ramdysków jako normalnej 
pamięci podczas pracy - jak 
wspomniano, dane są zapisywa- 
ne nieporównywalnie szybciej. 
Jedynym mankamentem takie- 
go rozwiązania jest konieczność 
późniejszego skopiowania na 
dyskietkę. W niniejszym artyku- 
le początkujący Czytelnicy znaj- 
dą przegląd kilku programów 
tego typu, zarówno akcesoriów, 
jak też zwykłych programów do 
umieszczenia w katałogu AU- 
TO. 


QuikDisk - prosty program 


ACC, dający do wyboru od 64 
do 512 kB przestrzeni dysku 
w pamięci. Ma dziwną właści- 
wość instalowania się tylko jako 
napęd M, bez możliwości wybo- 
ru. Może to być nieco denerwu- 
jące dla kogoś, kto posługiwał 
się wcześniej innym progra- 
mem. Program Public Domain. 


Intersector Ramdisk - chy- 
ba najbardziej rozpowszechnio- 
ny ramdysk ACC 
z charakterystycznym sposobem 
wyboru żądanej ilości pamięci 
do zainstalowania za pomocą 
"przycisków" oddzielnych dla ty- 
sięcy, setek, dziesiątek i jedno- 
stek bajtów. Jest to dość 

godne, i może dlatego jest to 
ulubiony ramdysk wielu osób. 
Trzeba przyznać, że jest dość 
estetycznie wykonany. Można 
go zainstalować (w zależności 
od wersji) jako napęd C, D, 
ElubD,E,F. 


VDISK 3.5 - czyli Virtual 
Disk - dość charakterystyczny 
z tego powodu, że jest to pro- 
gram zapewniający ramdysk od- 
pormy na gorący start 
komputera (czyli na naciśnięcie 
klawisza RESET). Jest to cecha 
bardzo pożyteczna, zwłaszcza 
w przypadku pracy z programa- 
mi często "wylatującymi" lub za- 
wieszajacymi się, kiedy jedynym 
wyjściem jest użycie wcześniej 
wspomnianego klawisza. Po po- 
nownym uruchomieniu VDI- 
SKu okaże się, że dane zapisane 
w pamięci są nienaruszone. Nic 
nie chroni oczywiście przed za- 
nikiem napięcia sieciowego, ale 
takie ewentualności załatwia Się 
na inne sposoby. Program po- 
zwala się zainstalować jako na- 
pęd C do P, czyli w całej gamie 
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dostępnej w systemie. Objętość 
pamięci do założenia ramdysku 
jest bardzo praktycznie regulo- 
wana "przyciskami". 


Superaccessory - Oprócz in- 
nych opcji mamy do wyboru 
"założenie" ramdysku. Dość wy- 
godny program, dający możli- 
wość instalacji automatycznej 
podczas uruchomienia. Można 
również ustawić opcję odpowie- 
dzialną za odporność na użycie 
klawisza RESET (cecha podob- 
na jak programu opisanego wy- 
żej). Można zdecydować się na 
ten produkt i mieć "z głowy" pa- 
rę rzeczy na raz. Podobnie dzia- 
ła opisywany już kiedyś Control 
Panel + +. 


To były programy typu 
ACC, dostępne w każdej chwili 
pracy z dowolnym programem 
posługującym się  GEMem. 
Dość rozpowszechnione są też 
normalne programy z rozsze- 
rzeniem PRG lub TOS, które 

godnie jest umieścić w kata- 
logu AUTO (do czego on służy, 
chyba wszyscy już wiedzą). 


Jeśli omawia się ramdyski 
i wymienia Intersector Ramdisk 
jako najbardziej popularne 
akcesorium, to w grupie progra- 
mów PRG nie może zabraknąć 
K-RAMu. Najbardziej rozpo- 
wszechniony i uniwersalny, pro- 
sty w obsłudze i o niewielkiej 
objętości - cechy korzystne 
i przemawiające za jego Stoso- 
waniem. Mimo pozornej pro- 
stoty oferuje duże możliwości 
ingerencji w konfigurację, cho- 
ciaż instaluje się tylko jako na- 
pęd D. 


Megamatic - ciekawy ram- 
dysk odporny na RESET, który 
najpierw trzeba zainstalować 
odrębnym programem konfigu- 


rującym. Podajemy wtedy pod- 
stawowe parametry, czyli obję- 
tość pamięci przyszłego napędu 
araz jego nazwę. W odróżnieniu 
do innych programów tego typu 
jest bardzo szybki (transmisja 
zjdo ramdysku jest rozwiązana 
bardzo sprawnie). Po umiesz- 
czeniu w katalogu AUTO daje 
dużą poprawę komfortu pracy. 


M-DISK - prosty ramdysk, 
który instaluje jedynie 256 kB 
pamięci, co w niektórych przy- 
padkach jest wystarczające. 
Zgłasza się jako pierwszy wolny 
(niewykorzystany) napęd. 


Oprócz tych kilku progra- 
mów istnieje cała masa im po- 
dobnych, które na pewno 
znajdują swoich zwolenników. 
Ale, co tu dużo kryć - po co za- 
głębiać się w inne, może nowsze 
programy, kiedy wystarczy sięg- 
nąć po "klasykę" z efektem rów- 
nie dobrym. Na koniec jeszcze 
informacja dla tych, którzy nie 
wiedzą, jak poradzić sobie 
z zainstalowaniem nowego "na- 
pędu" w systemie. Należy wy- 
brać menu EXTRAS 
(OPTIONS), a z niego Floppy 
anmelden (Install icon), po 
wcześniejszym wskazaniu do- 
wolnej ikony symbolizującej na- 
pęd dyskietek. Teraz będzie 
można nadać jej nową literę 
identyfikującą oraz zmienić na- 
zwę. Pozostaje tylko zatwierdzić 
nasz wybór i powrócić do De- 
sktopu. I to wszystko. Tak wy- 
gląda "klonowanie" ikon 
w TOSie. Zachęcam do ekspe- 
rymentów z takimi programami, 
do ulepszania swojego środowi- 
ska pracy, a także zapraszam do 
lektury następnych artykułów 
traktujących już o praktycznym 
wykorzystaniu ramdysków. 


LI 


DANIEL 
KLECZYŃSKI 


Idea General MIDI. jest 
prosta: muzyka skomponowaną 
na dowolnym / instrumencie 
zgodnym z GM, a Odtwarzana 
na innym, powięna zabrzmieć 
identycznie (albo przynajmniej” 
bardzo podobnie), i to bDEZ żad- 
nego "mapowania" brzmień, 
czy jakiejkolwiek ingerencji 
w plik MIDI. Ogzywiście'każdy, 
kto "liznąt" podstawy MIDI wie, 
że sama tylko zgodność zestawu 
barw nie wystaręzy do tego, aby 
dwa instrumenty zachowywały 
się tak samo. Jeśli przy kompo: 
nowaniu wykorzystamy _dwu- 
dziestoczterogłosową polifonię, 
a instrument odtwarzjący bę- 
dzie dysponował np. tylko szes- 
nastoma głosami, to 
w momentach, „kiedy muzyka” 
robi się "gęsta" słychać będzie 
przykry efekt "wypadania" nie- 
których nut (szczególnie dener- 
wujące jest to np. w przypadku 
skrzypiec grających  legato). 
Dlatego specyfikacja standardu 
poszła o wiele dalej - określono 
kilka dodatkowych warunków, 
które spełniać muszą instru- 
menty General MIDI: 


- Instrument powinien mieć 
minimum 24-głosową polifonię. 
Stosuje się dynamiczną alokację 
głosów albo stały podział: 16 
głosów dla instrumentów melo- 
dycznych, 8 dla perkusyjnych. 


- Wszystkie głosy powinny 
być czułe na velocity. 


- Środkowe C to nuta MIDI 


numer 60 (oj, bywały z tym pro- 
blemy...). 


- Instrument powinien być 
zdolny do odtwarzania muzyki 
na wszystkich szesnastu kana- 
łach jednocześnie, a także do 
zmieniania liczby głosów i pro- 
gramu dla danego kanału. 


- Kanał 10 jest zarezerwo- 
wany dla zestawu instrumentów 
perkusyjnych. 


- Numery nut MIDI-odpo-_ 


wiadają określonyra instrtumen*"» 


tom 
ramka). 


perkusyjnym 3 (patrz 






- Wszystkie kanały fow 
reagować na continuous con- 
troller 1 (mod wheel), 7 (volu- 
me), 11 (expression), 64 
(sustaim pedal), 121 (reset all 


controllers) i 123 (all notes off). 


Praktyka pokazuje, że nie 
wszystkie urządzenia noszące 
logo GM dokładnie spełniają 
powyższe warunki. Zdarzają się 
moduły o, mniejszej polifonii, 
lub też takie, w których zfstoso-. 
wana została inną metoda alo- 
kacji. © wiele częściej jednak 
zdarza się, że instrumenty ofe-- 
rują dużo więcej, niż jest to wy 
magane: wbudowane efekty, 
powiększony zestaw instrumen- 
tów, możliwość obróbki 
brzmień itd. Stopień zaawanso- 
wania (a zatem także zadowole- 
nia użytkownika) 
nierozerwalnie wiąże się z ceną, 
a te osiągają od niecałych pięciu 
milionów do ponad dwudziestu 
milionów złotych. Obecnie na- 
wet karty dźwiękowe typu So- 
und Blaster. przeznaczone dla 
pecetów są w:pewien "umowny? 
sposób zgodne z GM. (Piszę 
"umowny", gdyż brzmienia re- 
alizowane sę drogą syntezy FM, 
trudno więc mówić o wiernym 
naśladowaniu instrumentów 
akustycznych,a poza tym polifo- 


35 Acoustic Bass Drum 
36 Bass Drum 1 
37 Side Stick 

38 Acoustic Snare 
39 Hand Clap 

40 Electric Snare 
41 Low Floor Tom 
42 Closed Hi-Hat 
43 High Floor Tom 
44 Pedal Hi-Hat 
45 Low Tom 

46 Open Hi-Hat 

47 Low-Mid Tom 
48 Hi-Mid Tom 

49 Crash Cymbal 1 
50 High Tom 


kwencji prawnych  Canavasa 
opatrzono znakiem GS (Gene- 
ral Standard). Mimo tej roz- 
bieżności nomenklatury oba 
standardy są funkcjonalnie 
identyczne. Mało tego: Canvas 
Stałzsie 


(la wszy! tkich s oich nastę 


pców. GM nie tłumaczy dokład", 


nie CO należy rozumieć np. pod 
nazwą FX 6 (goblihs). Produ- 


_—_ cenci'$tarają się więciw mniej- 


szym lub większym stopniu 
"podrabiać" SC-55. 


Inaczej sytuacjaprzedstawia 
się u samego Rolanda. Wszy- 
stkie, instrumenty a logo 
GS 
chipie znanym z  Canvasa, 
i wszystkie są z nim zgodne nie 


Ikó na poziomie Program 
Pr , 


Chańge'ów, ale także na pozio- 
mie $ysExu. 


W całej tej aferze wokół 
General MIDI ktoś mógłby za” 


pytać: © co-tutaj chodzi? Po co 
komuś zgodność instrumentów? 
Przecież każdy poważny muzyk 
ma własne instrumentarium, nie 
musi niczego od nikogo poży- 


51 Ride Cymbal 1 
52 Chinese Cymbal 
53 Ride Bell 

54 Tambourine 

55 Splash Cymbal 
56 Cowbell 

57 Crash Cymbal 2 
58 Vibraslap 

59 Ride Cymbal 2 
60 Hi Bongo 

61 Low Bongo 

62 Mute Hi Conga 
63 Open Hi Conga 
64 Low Conga 

65 High Timbale 
66 Low Timbale 


ieoficjanym wzorcem * 


my _kompozytoróm). 


arte Są na tym samym Ą 


kę, włożyć do komputera... i już 
mamy The Beatles, Bacha czy 
M. C. Hammera. Specjalizowa- 
ne firmy dostarczają co tydzień 
dziesiątki nowości, często na 
bieżąco śledząc listy przebojów. 
Cena Fpójedynczego tytułu 
w Niemczech dochodzi do 20 
"DM (wydaje się to być trochę 
drogo, ale nie zapominajmy, że 
_ trzeba przecież zapłacić tantie- 
Genaral 
MIDI Flies znajdują kupców 
głównie wśród "pracujących 
muzyków”. Którzy w ten sposób 
uzyskująj! dostęp do ogromnej 
biblioteki bogato zaarażowa- 
nych utworów. l.) 
U rwzyycii 

ś MIDI Files znalazły także 
uznanie wśród. amatorów, któ- 
 rzyw ten sposób. mogą "rozgry- 
_zać" tajniki kompozycji, lub też 
zbierać Tmuzyczki" li tylko dla 
własnej NANności. Coraz 
większym / zainteresowaniem 
darzy je świat businessu, widząc 
w nich możliwość uatrakcyjnie- 
nia prezentacji handlowych. Pli- 
ki MIDI stały się standardem 
przenoszenia muzyki w multi- 


67 High Agogo 

68 Low Agogo 

69 Cabasa 

70 Maracas 

71 Short Whistle 
72 Long Whistle 
73 Short Guiro 

74 Long Guiro 

75 Claves 

76 Hi Wood Block 
77 Low Wood Block 
78 Mute Cuica 

79 Open Cuica 

80 Mute Triangle 


81 Open Triangle 





Zestaw brzmień perkusyjnych w standardzie General MIDI 


nia w nich stosowana zapewnia 
tylko 15 głosów melodycznych 


| perkusyjnych) RFzzz 
Chciałbym zwrócić Szczegól- 
ną uwagę na drugi. istniejący 


.._ _„4pstandard, wprowadzony, przez 


firfnę Rolahd* Firn ate "wypu- 
ściła” na rynek swój modurSĆ- 
55 Sound Canvas zanim jeszcze 
oficjalnie zatwierdzono proto- 
kół GM. Aby uniknąć konse- 


czać, i skoro skomponuje coś 
u siebie, to pewnie nazptym sa- 
mym,zestawie będzie to odtwa- 


(rat. Otóż. W Stanach 
1 Baca. Europie za- 
„chodniej zdążył SIĘ już 0- 
<zyćd wielki Tynek= zgotówych 
utworów zapisanych w formacie 
„MID. Wystarczy kupić dyskiet- 





mediach. Wreszcie część gier 
komputerowych przechowuje 
dane muzyczne w tej właśnie 
postaci W. ygiądaina to, że dzię- 
ki wprowadzepłu standardu 
GM, wśdzies .Ć lat od swoich 
urodzin -MIDlatrafiłto w końcu 
"pod strzechy”. [_] 
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zacinanie się klawiszy. Tym po- 
dobne obce ciała (nie całkiem 
obce dla nas) trzeba cierpliwie 
usuwać najlepiej z pomocą od- 
kurzacza i miękkiego pędzelka. 
No i wreszcie czynniki od nas 
niezależne: kurz pochodzenia 
cywilizacyjnego opadający pod 
wpływem siły ciążenia - rzecz 
doskonale znana wszystkim 
mieszkańcom większych miast. 
Nie można nic na to zaradzić - 
nie pomogą nawet szczelnie za- 
mknięte okna  - trzeba 
systematycznie sprzęt odkurzać. 
Jest też wyjście radykalne - trzy- 
mać swój komputer w pudełku, 
albo wyjechać w miejsca nieska- 
żone (czy jeszcze takie istnie- 
ją?) Można też pójść na 
kompromis i przykrywać go ja- 
kąś folią albo ściereczką (ale nie 
podczas pracy - aby nie utrud- 
niać chłodzenia!). To pewne 
utrudnienie zaprocentuje 
mniejszym brudzeniem się obu- 
dowy oraz, co ważniejsze, także 
wnętrzności komputera. 





wama wa 


skr. poczt. 66, 35-959 Rzeszów 2 


Teraz trochę uwag dotyczą- 
cych peryferiów. Na pierwszy 
ogień trzeba wziąć napęd dys- 
kietek - element najbardziej 
precyzyjny w całej STówce. Mu- 
simy uważać, co wkładamy do 
jego kieszeni. Warto zwrócić 
uwagę na to, czy dyskietki któ- 
rych używamy nie są czasem 
brudne. Co prawda po jednej 
zakurzonej dyskietce nic się je- 
szcze nie wydarzy, ale po kolej- 
nych pięćdziesięciu... Zwróć *' 
uwagę na to, czy koperty dyskie- 
tek nie są po prostu brudne. 
W razie takiej ewentualności 
można przetrzeć je wilgotną 
szmatką. Dobrze, jeśli zrobimy 
przegląd całej naszej "dyskoteki" 
- te brudne będą działać jak 
gangrena i po pewnym czasie 
będziemy mieli zabrudzone 
wszystkie często używane dys- 
kietki. 


No i w końcu sprawa naj- 
ważniejsza - higiena myszki. Ten 
pożyteczny przyrząd, a zwłasz- 
cza jego serce - kulka wraz z 
rolkami - jest bardzo narażony 
na zabrudzenie. Często trzeba 


dokonywać przeglądu tych czę- 
ści i w razie potrzeby czyścić je. 
Z, kulą jest sprawa oczywista - 
najnormalniej używamy wody 
ze środkiem czyszczącym - gu- 
mie nic się nie stanie. Gorzej 
jest z ruchomymi rolkami we 
wnętrzu myszki. Tu nie można 
niczego wlewać - trzeba usuwać 
nagromadzony brud za pomocą 
waty na zapałce zwilżonej ja- 
kimś neutralnym płynem - 
w żadnym razie 
rozpuszczalnikiem! W przypad- 
ku trudności z usunięciem zbitej 
warstwy kurzu trzeba po prostu 
użyć delikatnego nacisku "gołej" 
zapałki. Zdrapany brud wypad- 
nie sam. Do czyszczenia myszy 
nie trzeba jej rozkręcać, wystar- 
czy dostęp do "brzucha" po 
otworzeniu specjalnej przykry- 
wki (na marginesie muszę do- 
dać, że różne myszki w różny 
sposób się brudzą - najgorzej te 
najbardziej popularne z metalo- 
wymi rolkami, a najmniej te 
z rolkami z tworzywa sztuczne- 
go. Typ myszki można rozpo- 
znać właśnie po kształcie tej 


Oferujemy w sprzedaży 
wysyłkowej oryginalne 
polskie programy na 
Atari ST oraz literaturę. 


przykrywki). Zapobiec przed- 
wczesnemu zużyciu myszki 
można zapobiec stosując pod- 
kładkę pod nią - tzw. mouse 
pad. 


Monitor nie jest aż tak wy- 
magający - wystarczy, jeśli prze- 
trzemy czasem jego obudowę 
wilgotną  śŚciereczką. _ Więcej 
uwagi trzeba poświęcić ekrano- 
wi - jego powierzchnia jest na- 
elektryzowana statycznie, co 
powoduje łatwe przyciąganie 
cząstek kurzu, a co za tym idzie 
jego osadzanie na kineskopie 
i pogorszenie jakości obrazu. 
Ale to odbije się w pierwszej ko- 
lejności na naszych oczach. 


Podsumowując, trzeba 
stwierdzić, że miejsce w którym 
używamy komputera powinno 
być  najczystszym miejscem 
w domu, przeznaczonym tylko 
i wyłącznie dla niego. Dotyczy to 
w szczególności "wybiegu" dla 
myszki. Dbajmy zatem o higie- 
nę komputera i swoją, a w za- 
mian otrzymamy pewność 
dłuższej bezawaryjnej pracy. L] 


LITERATURA: 


"Atari 1040 ST/STe - Podręcznik użyt- 
kownika" 


Kompendium wiedzy na temat komputera 
i systemu. Znakomita pomoc przy pier- 
wszych krokach z Atari ST i STe. 

Cena 35.000 zł. 


"Poznajemy komputer ATARI ST" 


Komplet informacji na temat komputera 
i systemu Atari ST. Opisy wszystkich funkcji, 
standardowego i dodatkowego wyposażenia, 
oraz słownik komunikatów komputerowych. 
Cena 35.000 zł. 


"Basic ST" 

Pełny opis języka programowania i obsłu- 
gi plików. 

Cena 80.000 zł. 

"Intern ST" 


Opis budowy komputera i procesora 
68000 wraz z wszystkimi obsługiwanymi 
przez niego poleceniami i ich parametrami. 

Cena 115.000 zł. 


"GEM ST" 
Opis systemu operacyjnego Atari ST wraz 
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z przykładami umożliwiającymi wykorzysta- 
nie wszystkich jego możliwości. 

Cena 115.000 zł. 

"Signum ST v. 1.0" 

Profesjonalny edytor tekstów. Wprowadze- 
nie i opis funkcji programu oraz wszystkich 
dostępnych opcji. 

Cena 60.000 zł. 

"Trics £ Trips sztuki programowania" 

Opis sposobów programowania w języku 
basic na Atari ST wraz ze wszystkimi unikal- 
nymi cechami tego języka. 

Cena 90.000 zł. 


"GFA Basic" 


Przejrzyste uporządkowanie wraz z opi- 
sem ponad dwustu rozkazów, jakie ma do 
dyspozycji GFA basic. 

Cena 60.000 zł. 


"Logo ST" 


Przewodnik po języku programowania 
ATARI Logo. 
Cena 50.000 zł. 


"1 ST Word Plus edytor tekstu” 


Pełna dokumentacja profesjonalnego pro- 
gramu do redakcji i składu tekstu. 
Cena 70.000 zł. 
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OPROGRAMOWANIE: 


ST ortografia 

Program wspomagający naukę ortografii 
polskiej. Część pierwsza zawiera samouczek 
poprawnej pisowni. Druga to test sprawdzają- 
cy wiadomości. 

Cena 70.000 zł. 


ST słownik angielski 


Słownik angielsko-polski i polsko-angiel- 
ski. Test ze słówek, ściągawka z gramatyki, 
informacje na temat krajów angielskojN2y6z- 
nych, możliwość dopisywania własnych haseł. 

Cena 100.000 zł. 

ST słownik niemiecki 


Słownik niemiecko-polski i polsko-niemie- 
cki. Ponad 10.000 słów. Test zasobów słowni- 
kowych. Ściągawka z gramatyki. Informacje 
o krajach niemieckojęzycznych. 

Cena 100.000 zł. 


Przy zamówieniach prosimy 
podać swój dokładny adres. 
Uiszczenie opłaty następuje 

przy odbiorze przesyłki. 
W cenę wliczone są 
wszystkie opłaty pocztowe. 


PAWEŁ 
BODZIACKI 


Historia zaczyna się stand- 
ardowo, jak na owe czasy, kiedy 
to imć Wołodyjowski dziesiąt- 
kował hordy tatarskie najeżdża- 
jące ziemie Rzplitej. Jeno akcja 
rozgrywa się nie na polskiej zie- 
mi, a na sułtańskiej. Podczas 
nieobecności władcy ziem okoli- 
cznych zły człek w postaci Wiel- 
kiego Czarownika (jakże by 
inaczej!) Jaffara ośmielił się po- 
rwać córę (jedyną oczywiście) 
wspomnianego sułtana. Nale- 
gał, by mu się oddała, dziewica 
jednak stanowczo odmówiła, 
w skrytości ducha oczekując ry- 
chłej odsieczy - ma przecież za- 


kochanego w niej bez reszty 


młodziana, demona odwagi, 
sprytu i - co najważniejsze - fe- 
chtunku. Problem polega jed- 
nak na tym, iż biednej 
dziewczynie pozostało tylko 
sześćdziesiąt minut. Po tym cza- 
sie rządny tronu Jaffar obiecał 
uśmiercić pannę, zapominając, 
że tylko żywa przedstawia dla 
niego jakąkolwiek wartość - po 
to przecież ją porwał, by wymu- 
sić na sułtanie przejęcie tronu. 
Ale jest to jakoby problem ma- 
gika. Ty masz inqy.. 


szczenie, by, za nic ś 
wszelkie czary napil 
drodze, zmierzyć si$ 4 
z samym sprawcą cb 
Jaffarem. A poterrff 
oczywiście. Dopieri 
Ci czasu wystarczyfe pniesr 
dalej, do księżniczki, by zanu- 
rzyć się w ciepłym falowaniu jej 
długich włosów, otrzymać w na- 
grodę połowę królestwa i żyć 
długo i szczęśliwie, jak 
rządną bajkę przystało. 
Do dzieła więc, pow 
Tajnym przejściem dostajesź 





do ponurego zamczyska i już nóż 
samym początku spotyka Cię; 


niespodzianka: zmurszałe deski 


załamują się pod Tobą. Z - nóż 


razie - lekkimi obrażenia 
idziesz jednak przed siebie i 7 
raz napotykasz zaporę nie W 
przebycia: straszny strażnik, wy- 
machujący błyszczącą szablą 
i nie ukrywający swych jedno- 
znacznych zamiarów. Wpadasz 
w panikę: nie masz żadnej bro- 
ni!!! Jeśli się w porę nie wyco- 
fasz - zginiesz. Ale nie, nie 
szukaj szabli. Nie jest ona po- 
trzebna (co prawda, tylko na 
tym poziomie). Wprawdzie spo- 








czywa ona niedaleko, ale Ty 
masz poza tym spryt: wchodzisz 
na chwilę do strażnika, odcze- 
kujesz, aż podejdzie na tyle da- 
leko, by Cię nie dosięgnął, 
wycofujesz się i biegniesz do 
PoE muru. Tam cze- 


pod Tobą. Idziesz więc w dół 
(opuszczając się na rękach oczy- 
wiście) i szybko AMS w pra- 


giej desce, po czym dba 
do góry. Strażnik, dysząc z nie- 
nawiści, mija się z Tobą i nie 











Popróbuj (trochę trzeba 


skakać, kamień otwierający jest 
z lewej, za r» 


Jeśli ntrzecim poziomie 











schodzenie z Prteru. Za 
dym razem szkielet będzie prze- 
chodził w prawo, aż w końcu 
pójdzie sobie precz. Ty wtedy 
myk w lewo i trzeci poziom 
skończony. 

Czwarty poziom: lustro 
oczywiście się przeskakuje. Na 
razie nie zwracaj uwagi na go- 
ścia, który się pojawił - jest to 

























naturalnie Twoje odbicie (za- 
mek jest przecież we władzy 
czarownika) i ta informacja 


przydaje się dopiero na końcu. 
Zresztą wkrótce będziesz wie- 
szał na nim przysłowiowe psy, 
K wypić i OPOĘ 25" 





Poziom szok jest trenin- 
giem szermierki przed finałową 
walką z Jaffarem: na grubasa 

















na- cios). Drugi strażnik jest 
bezbronny gdy robi zamach - 
wtedy zawsze trafisz. Do trze- 





spieszyć, ale rozpędu nie we- 
Źmiesz, gdy krata za Tobą się 
AML Pmiożcja SUZI 


niej i będzie żal. Podwójne 
szczęki musisz, niestety, zali- 
czyć, ale i na to jest sposób: 
przejdź przez pierwsze, stań za- 
raz przed ruchomymi płytami 
i skocz gdy drugie szczęki zaczy- 
nają się zamykać; w przypadku 
deficytu czasu kucnij i w ten 








to pod uwagę (krok-cios-zasto- 





sposób przejdziesz pod kratą. 
Strażnika na górze nie dener- 
wuj, jeśli nie musisz (mówię 
o tym, pod rozsypującym się 
chodnikiem) - strata czasu, nic 
więcej. 

Pierwszego gościa na jede- 
nastym przechodzi się górą 
(mniej problemów w życiu, 
a poza tym i tak trzeba zrzucić 
deski, by dojść dalej). 


Czyżbyśmy dotarli do dwu- 
nastego poziomu, cłou impre- 
zy? Nie inaczej! Dzięki 
wyrafinowaniu i dokładności 
wreszcie stanąłeś twarzą 
w twarz z... własnym odbiciem 
(wyrafinowanie i dokładność 
niezbędne są, by pokonać wspi- 
naczką przyprawiające o zawrót 
głowy przestrzenie). Na pier- 
wszy rzut oka nie wiadomo co 
% tym fantem zrobić: jak Ty się 


ar uszysz, to on też; jak Ty zadasz 


cios - on także. A w dodatku 
bydlę przejawia inicjatywę i dźga 
nieproszone. Skoro, przynaj- 
mniej w części, odbicie powta- 
rza Twoje poczynania, może by 
schować _ szablę?.. (Zadaj 
zedtem cios dla pewności i po 

by ono odeszło kroczek) 
kazuje się, że to działa, pozo- 
staje tylko zjednoczyć się i po- 
biec przed siebie w lewo, gdzie 
przepaść ogromną otchłań 
otwiera. Czary okazują swą 
pod Twoimi stopami poja- 
3 się znikąd deski, po któ- 
biegniesz, by pokonać 
awcę wszelkiego zła na tej 
Ziemi. no dobra, poniosła 
fobie fantazja. Jaffar tylko po- 
s „ale i za to 
gc ARE ana (przypo- 
sobie prędko sposób walki 
basem z szóstego pozio- 






Finał jest godny trudu wło- 
żonego w ukończenie gry. Nie 
będę go opisywał, nie chcę psuć 


zabawy. 


"Grafika jest mocną stroną 
imacja głównego bohate- 
doskonała, uwzględniona 
awet bezwładność - kiedy 
ielny rycerz nagle zawraca, 
a ślizgają się po posadzce, 
aniowując impet biegu. 
"Popatrz, drogi Czytelniku: 
4 omnatówka jakich wiele, 
f żącnie zrobiona. Chce się 
ffec Of Persia" grać nawet 
wtedy, gdy już wszystkie niuanse 
programu się rozpracowało - 
dla samej satysfakcji oglądania 
niezłego filmu (animowanego 
wprawdzie), w dodatku odgry- 
wając w nim główną rolę... 
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